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Stronnictwo Pracy. deklaruje, iż nie chce wstrzymywać 
wskazówek na zegarze postępu 


um przynosi krajowi spokój 


- Referend 


(d 


- Przemówienie polityczne prezesa Popiela na zjeździe w Poznaniu 


Stanowisko stronnictw demokratycz 
nych w sprawie wyborów i referen- 
dum, a w szczególności inicjatywa w 
tych sprawach PPS znajduje zrozumie 
mie w najszerszych kołach spółeczeń- 
stwa, czego wyrazem stały się np. o- 
statnie obrady zjazdu wojewódzkiego 
Stronnictwa Pracy w Poznaniu. Na 
zjeździe tym prezes Popiel wygłosił 

rzemówienie określające stanowisko 
jego partii wobec aktualnych proble- 
mów politycznych. Między innymi 
mówca powiedział 

„Do obecnej naszej polityki zagra- 
nicznej doszliśmy po okresie ciężkich i 
bolesnych dla narodu polskiego do- 
świadczeń. Nasza granica na Odrze i 
Nissie decyduje o naszym istnieniu i 
rozkwicie. W dalszym ciągu przemó- 
wienia prezes Popiel zwrócił uwagę, 
że jednym z naczelnych zadań wszyst- 
kich partii demokratycznych jest. prze 
łamanie wśród społeczeństwa polskie- 

o resztek nieufności do Rosji powsta 
' łej”w ciągu wieków, na skutek polity- 
ki caratu. Sy 

Przechodząc do omówienia polityki 
wewnętrznej, prezes Popiel powie- 
dział: „Przyszliśmy dó Rządu Jedno- 
ści Narodowej z jasną deklaracją, u- 
znającą dokonanie wielkich przemian 
Te aa i gospodarczych w Naro- 

zie Polskim”. 

Następnie prezes Popiel oświadt 
czył: „Str. Pracy nie jest stronnictwem 
katolickim, ale jesteśmy niewątpliwie 
stronnictwem katolików. Nasza poli- 
tyka musi stać w zgodzie w zasadni- 
czymi naukami kościoła. Jednakże 
podkreślam, że w sprawach wiary i 
moralności słuchamy Rzymu, — ale 
o polit decydujemy w Warszawie. 

Na zu.zut, że „reakcja liczy na Str. 
Pracy, prezes Popiel odpowiedział: 
„Nie po to walczyliśmy z hitlervz- 
mem, który. zatrzymywał wskazówki 
na zeparze cywilizacji, abyśmy teraz 
mieli je zatrzymywać na zegarze po- 
stępu”. 

Omawiając zagadnienie wyborów i 
referendum, prezes Popiel wyjaśnił 
swe pozytywne w tej $prawie stano- 
wisko: „Referendum ma ten wielki 
plus, że po okresie niepokojącego na- 
pięcia przyniosło możność spokojnego 
załatwienia zagadnień. Objawem po- 
rozumienia 6-iu stronnictw jest usta- 
lenie daty referendum na czerwiec i 
wyborów na jesień r. b. Następnym 
pozytywnym sukcesem piątkowego po 
siedzenia komisji porozumiewawczej 
stronnictw demokratycznych było uz- 
godnienie trzech zasadniczych pytań 
na jakie naród odpowie w M sów 
dum. 
Przechodząc do plotek o trzeciej 
. wojnie prezes Popiel powiedział: 

„Twierdzę, że trzeciej wojny nie 
będzie, bo nie ma przytomnych ludzi, 
którzy by jej chcieli”. Prelegent pod- 
kreślił stalową wolę i wręcz mistrzow 
ską politykę Związku Radzieckiego, 
który dąży konsekwentnie do zacho- 
wania pokoju. ? 

Omawiając niepoczytalną i szkodli- 
wą działalność grupy niedobitków 
' emigracyjnych, prezes Popiel oświad- 


czył: „O Polskę należało walczyć 
wszędzie, lecz budować ją można real- 
nie tylko w kraju”. Mówca napiętno- 
wał wrogą robotę emigracyjnych bank 
rutów, który okłamują haniebnie ty- 
siące żołnierzy, przebywających w od- 
działach polskich na Zachodzie. Pre- 
zes Popiel zakończył swe przemówie- 
nie słowami:  „Emigracyjni bankruci 
polityczni wiedzą, że przegrali swoją 
stawkę życiową i dlatego nie wraca- 
ją — pair Polska swą nową 
wielką stawkę dopiero rozpoczyna, i 
tej Polsce musimy poświęcić nasze 
wszystkie siły”. 

Nad wygłoszonym referatem, jak 
również nad sprawozdaniem ustępu- 
jącego Zarządu Wojewódzkiego, wy- 
wiązała się ożywiona dyskusja. Na za- 
kończenie obrad uchwalono rezolucję, 
która m. in. mówi: „Pierwszy powo- 
jenny Zjazd Wojewódzki Stronnictwa 
Pracy oświadcza się za dokonanymi 


reformami  społeczno-gospodarczymi! 


„Umowa poczdamska była głupstwem” 


w Odrodzonej Ojczyźnie, a w szcze- 
gólności za reformą rolną i nacjona- 
lizacją przemysłu i dlatego popiera li- 
nię polityki Rządu Jedności Narodo- 
wej w tym zakresie. W sprawie na- 
szych granic na Odrze i Nissie, do któ 
rych Polska ma pełne prawa history- 
czne zjazd stwierdza, że granice te, nie 
mogą być przez nikogo w polityce 
międzynarodowej kwestionowane. 
Zjazd widzi konieczność przyjścia 
przez Państwo z pomocą Ziemiom Od 
zyskanym przez Śmiałe i wydatne ak- 
cje inwestycyjne. 

Zjazd wzywa wszystkich członków 
i całę społeczeństwo do usilnego po- 
parcia i osobistego udziału w Pożycz- 
ce Odbudowy Kraju, widząc w tym 
jeden z doniosłych etapów na drodze 


do odbudowy gospodarki narodowej. 


Zjazd wreszcie wzywa członków do 
wzięcia udziału w pracach związa- 
nych z akcją siewną”. 
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Polska wniosia sprawę Hiszpanii 
na Radę Bezpieczeństwa 


NOWY JORK (SAP). Delegat Pol; 
sk' w Radzie Bezpieczeństwa ONZ,! 
amb. Lange, wręczył sekre'arzowi | 
generalnemu ONZ pismo, domagają- 
ce się umieszczenia na porządku 
dziennym dy sprawy ustosunko- 
wania się Narodów Zjednoczonych 
do reżimu gen. Franco w Hiszpanii. 

W tuteiszych kołach pol tyczn$ch 
ńie przypuszczają, aby sprawa ta 
znalazła się na porządku dziennym 


Rady Bezpieczeństwa przed czwarf« 
kiem. Przewidują, że delegacja frans 
cuska poprze wniosek Polski, 

NOWY JORK (PAP). W związku 
z posiedzeniem Rady Bezpieczeń* 
stwa, k'óre odbedz e się we w'orek 
dnia 9 bm. o godz. 20, w koł:ch dy- 
plomatycznych wyrażają pogląd, że 
przedstawiciel Francji poprze wnio- 
sek rządu polskiego. 


Keitel nie nie wie 


i nic nie pamięta... 


NORYMBERGA (SAP). Przed 
Trybunałem zeznaje w dalszym cią- 
gu ba feldmarszałek Keitel. odpowia 
dając na pvłania prokuratora bry- 
tyjskiego, Fyfe, dotyczace 50-ciu 
jeńców wo'skov „on z RAF, 'roz- 
strzelanych po neudanej ucieczce 
ze Stalagu Luft 3. 

Keitel m. in. zeznaje, że nie wie- 
dział o tym, iż ci jeńcy zostali zgła-; 
dzeni strzałem rewolwerowym w tył 


Nowe wystąpienie brytyjskie w obronie „biednych Niemców" 


LONDYN. Duże zainteresowanie | dencyj reakcyjnych, nurtujących pe-+ „Amerykanie wykazali brak kom 


w kołach politycznych wywołał tu- 


wne sfery angielskie, które zaiują u- 


taj artykuł liberalnęgo dziennika | padku Niemiec jako  instrumeniu, 


„Manchester Guardian” atakujący w 
niezwykle . ostry 
Trzech Mocarstw zawarty w Pocz- 
damie w jego części dotyczącej roz- 
broienia ekonomicznego N'emiec. 

„Rząd Brytyjski — poświadcza 
na wstępie dziennik— powinien zna 
leść jakieś środki odrzucenia umo- 
wy alanckiej w sprawie przyszłości 
przemysłu niemieckiego. Gdybyśmy 
usiłowali ją przeprowadzić, to stwo- 
rzyłaby ona iedynie stały- problem 
bezrobocia milionów Niemców, a ta- 
kże doprowadziłaby do zubożenia 
Evropy”. i 

Dziennik twierdzi. iż Anglia nie 
powinna była w ogóle tej umowy pod 
pisywąć. d 

„Każdy wie, że umowa poczdam- 
ska była głupstwem. Nasz rząd — 
pisze „Manchester Guard aa” — pa 
winien był to oświadczyć i zrzucić od 
powiedzialność na Amerykanów, Ro 
sjan i Francuzów. Na nas spada kło- 
pot „pielęgnowania dziecka" my 


mus'my zarządzać największym te- f 


renem przemysłowym Niemi2- i na 
nas spadną następstwa pozbawieni: 
Niemców środków uczciwej pracy'. 
. W tutejszych kołach polityczaych 
artykuł ten komentuje się jako no- 
wy atak na układ poczdamski, łączą 
cy się ze stanowisk em, które zajął 
Churchill, pragnący również pdwa- 
żyć porozumienie trzech mocarstw w 
sprawie wschodnich granic Niemiec. 
W rezultacie oba te stanow ska zmie 
rzają do złagodzenia skutków wojny 
i okupacji w stosunku do pokona- 
nych Niemców. Są one wyrazem ten 


Karol Frank uważał 


Hitlera za „wysłannika Boga“ 


PRAGA. Były protektor Czech ij odpowiedział, że nie. Hitler dopro- 


Moraw Karol 
w swoich zeznaniach, że uwa- 
żał Hitlera za wysłannika Boga. 
Na pytanie prokuratora, czy osk:.r- 
żony uważa w dalszym ciągu Hitle- 
ra za instrument opatrzności, Frank 


` U 


„niem nie. 


łej w dziejach katastrofy, Wszystkie 
osunięcia Hitlera miały rezultat u- 
jemny. Na pytanie, czy Hitler żyje, 
Fran 


przeciwstawiającego sę tenden- 


sposób układ|cjom postępowym w Europie, 


odróżnieniu od wystąpienia 
Churchilla artykuł „Manchester 
Guardian“ atakuje bardzo ostro A- 
merykę. Pismo to pisze: 


preiei, jawniaią zadziwiającą gru 
oskórność — częsio pod wpływem 
zwyv*-ch kalkulacyj handlowych — 
jak np. pod wpływem chęci zdła- 
wienia niemieckiego przemysłu sa- 
mochodowego — tylko dlatego, że 


TA wyrabia samochody". 


głowy, na tomiast przyzńaje, że za- 
rżądził. by szczegóły egzekucji były 
rozplakatowane po obozach jako 
przykład odstraszający. —— . 

Pytany o środki stosowane ze 
strony niemieckiej przeciwko tak 
zwanym  nalotom  terorystycznym 
zeznaje, że nie wiedział o zarządze- 
niu, na mocy którego każdy lotnik 
aliancki, wydany władzom bezpie- 
czeństwa, był zab janv. 

Prok. Fyfe przechodzi do bada- 
nia, dotyczacego no**'l-i z rozmowy, 
jaka odkyła sie miedzy ' Kei'lem a 
admirałem Canarisem, b. szefen nie 
mieckieśo wywiadu, po porażce 
Polski. Canaris ostro krytykowałak 
cję podjętą przeciw polskiej inteli- 
gencj: i przeciw Polakam, opornym 
wobec okupanta Fyfe przypomina 
Keiilowi słowa Canacisa: „Świat 
kiedyś pociągnie do odpowiedzia.no+ 
sci za te fakty wojsko niem eckie, w 
kterego $czach te rzeczw się działy. 
Prokurator niemiecki pyta czy Kei- 
tel pamięta te słowa Canarisa, Kei-. 
tel odpowiada, że nie. 

Na tym Keitel kończę swe zezna- 
nia, które trwały 22 godziny. 


-Francja nie chce sojuszu z Anglią 


za cenę usiępstw wobec Niemców 


PARYŻ. Przemawiając w Lille, mi- 
nister spraw zagranicznych Bidault o- 
świetlił decyzję rządu francuskiego w 


również o misji ‘Bluma w. Stanach 
Zjednoczonych, mówił o „„Narodach 
Zjednoczonych”, które zrobiły pierw- 


sprawie dalszego podtrzymania przez | szy krok na drodze rozsądku, a wiado- 


Francję postulatu umiędzynarodowie- 
nia Zagłębia Ruhry i odłączenia od 
Niemiec Nadrenii. 
"W mowie swej minister Bidàult o- 
świadczył między innymi: 
„Gdyby Niemcom pozostawiono 
zagłębie Ruhry, byłoby to końcem 
bezpieczeństwa Francji. Zaraz po pier- 
wszej wojnie światowej, jak to dobit- 
nie potwierdził proces. norymberski, 


zbrojenia niemieckie, mające swe źró-|k 


dło w Zagłębiu Ruhry rozpoczęły się 
pod bokiem Misji Sojuszniczych”. 
Minister Bidault żąda gwarancji, 
trwałych sojuszów i zasady zbiorowe- 
go bezpieczeństwa. Niemcy będą mo- 
gli również korzystać z bogactw Za- 
głębia. Kopalnie Zagłębia Saary mu- 
szą przejść na własność rządu *francu- 
skiego, Zagłębie to winno natychmiast 
być wyjęte spod kontroli Komisji Kon 
trolnej. Powinno ono być włączone do 
systemu gospodarczego i monetarne- 


mo, że tylko pierwszy krok kosztuje. 


Przechodząc do sojuszów pomiędzy 
Francją a innymi krajami, minister 
Bidault podkreślił, że Francja posiada 
sojusz ze Związkiem Radzieckim. So- 
jusz z Anglią czeka na swą realizację.. 

Podobne stanowisko zajął minister 
Duclos w przemówieniu wygłoszonym 
w Montpellier, w którym oświadczył, 
iż: „komuniści są za sojuszem z Wiel- 
ą Brytanią, nie chcą jednak, by so- 
jusz ten został zawarty kosztem bez- 
pieczeństwa Francji, a bezpieczeństwo 


to wymaga odłączenia Zagłębia Ruhry 


-od Niemiec” 


LONDYN. Prasa i radio brytyjskie 
w swych komentarzach do decyzji rzą- 
du francuskiego w sprawie Zagłębia 
Ruhry, ujawniają fakt, iż propozycja 
sojuszu Wielkiej Brytanii z Francją 
związana była z wyrzeczeniem się 
przez Francję jej postulatów w sto- 
sunku do zachodnich granic Niemiec. 
Pisma brytyjskie i radio stwierdzają, iż 
piątkowa decyzja rządu francuskiego, 
który postanowił twardo bronić 
swoich postulatów, wpłynęła na zmia- 
nę atmosfery w stosunkach francuskoe 


brytyjskich. 


- Kongres francuskich związków zawodowych 


PARY? (PAP) W „Paryżu rozpoczął się | 
kongres farancuskich związków zawodowych | 
/(CGT), liczący 55 miliona członków. Kon- 
gres obecny: ma znaczenie wyjątkowe ze 
względu na wzrastające znaczenie polityczne 


go Franciji, woiska francuskie musza | Generalnej Konferencji Pracy. Członkowie 


zająć Zagłębie Saary na stałe Francja 


CGT pod wzgledem przynależności partyjnej 


obecnym kongresie CGT zagadnienia politycz 
odegrają niewątpliwie dużą rolę. 


DELEGACJA ZWIĄZKÓW ZAW. 
ODLECIAŁA DO PARYŻA 
(SAP) W poniedzałek w godzinach przed 


jak powiedział prem. Gouin, nie chce | dziela się w sposób następujący: do partii | Południowych odłeciała samolotem do Pary- 


aneksji. Niemcy pozostają w historii 
Francji problemem Nr 1. > 
Trzy Wielkie Mocarstwa, a nie 


Frank. oświadczył| wadził naród niemiecki do n'ebywa Francja, która tam nie była, zde- 


jcydowały się ; w Poczdamie . na 
twardą politykę wobec Niemiec. Fran 
cja. posiada umowę z ZSRR i pragnie 
W. Brytanią. Bidau 

i Y 


komunistycznej należy milion członków. do | ża delegacja Polskich Związków Zawodo- 
partii socjalistycznej — 340 tysięcy do par- | wych na Kongres Genewskiej Konfederacji 
tii pestępowo-katolickiej około 100 tysięcy. | Pracy (CGT) w składzie. tow poseł Lucjan 
Większość członków nie należy do żadnej | Motyka i tow. Sokorski, sekretarzKCZZ. 
partii. Tym samym samolotem odleciała do Pa- 
CGT jest inicjatorem rządowego progra- |ryża na międzynarodowy turniej piłkarski 
mu nacjonalizacji CGT inspiruje również | Klubów Związków Zawodowych — reprezen- 
projekt nowej konstytucji, który wciąż je- | tacja Polskich Związków Zawodowych, ns 


odpowiedział, że jego zda-|też sojuszu ze swoją tang przyjaciół- | szcze oczekuje ostatecznego przegłosowania | czele z tow. Nowakiem. 
ką t wspomniał w Zgromadzeniu Konstytucyjnym. To też na 


Z 


dzaju będących w ich posiadaniu do- 
: kumentów, plakatów i ogłoszeń, pod- 


kad 


Lista grzechów godnych piekła 


0 co toczy się dochodzenie przeciw „gube 


Okręgowa Komisja Badania Zbro-; wskazali imiona, nazwiska i adresy 
dni Niemieckich chcąc uzupełnić ma | świadków, którzy by mogli swymi ze- 
teriał wyświetlający rolę jaką odegrał|znaniami jeszcze bardziej, oświetlić 
t. zw. Gubernator Dystryktu War-| badaną kwestię i dostarczyć materiału 
szawskiego z ramienia władz bitlerow | dokumentalnego. 

skich dr. Fischer w licznych zbro+| Świadkowie mogą się stawić osobi- 
dniach niemieckich, popełnionych tak|ście bez wezwań A piura Okręgo- 


na terenie m. st. Warszawy i okolicy,| wej Komisji, mieszczącej się w War- dziów Śledczych. 


jak i w całym t. zw. dystrykcie War- 
szawskim, zwraca się do wszystkich in 
stytucji, i osób prywatnych z prośbą o 
dostarczenie Komisji wszelkieko ro- 


pisanych przez dr, Fischera, a świad- 
czących owwspółudziale jego w doko- 
nanych przez innych niemców, cywi- 
lów i wojskowych, żandarmów, gesta- 
owców i SS-manów zbrodniach na 
dności polskiej i żydowskiej — a| HAMBURG (ZAP). — Von Be- 
więc w wypadkach egzekucji publicz-| low, który był zaufanym oficerem Hi- 
nych i tajnych. aktach terroru jedno-|tlera, wyjawił treść listu pożegnalne- 
stkowego i masowego, w t. zw. „ła-| go, jaki Hitler wysłał do Keitla z obl 
pankach ulicznych, rozbojach t wymu-|żonego Berlina. Von Below opuści 
szeniach, w, zamknięciu Żydów w] Berlin na kilka godzin przed zajęciem 
Ghettcie warszawskim i stopniowym] głównej kwatery „fuhrera” przez woj- 
ich wytępieniu w Warszawie i Tre-|ska radzieckie. W drodze przez linię 
blinceę, w krwawym stłumieniu powsta | nieprzyjacielskie spalił list, ponieważ 
nia w Ghettcie i powstania 1944 r. w otrzymał surowy rozkaz, że nie może 
Warszawie i wysiedleniu ludności Zł|on w żadnym wypadku wpaść w ręce 
Warszawy w następnym spaleniu i| nieprzyjaciela. Wędług zeznań Belo- 
zniszczeniu miasta po powstaniu. wa, treść listu Hitlera z dn. 29 kwie- 
Czy też nie zachowały się przypad-|tnia 1945 r. była mniej więcej nastę- 
kiem u kogo bądź znane plakaty, pod-| pująca: 
pisane przez D-ra Fischera a ożnaj-| „Bój o Berlin końcży się. W ciągu 
miające: 1) o powieszeniu z jego roz-| kilkh dni skończą się również walki na 
kazu zdaje się przy pętli kolejowej na| pozostałych frontach. Jestem zdecydo 
Annopolu 21 ludzi 2) o zniszczeniu z| wany popełnić samobójstwo, a nie 
ego rozkazu również pomnika ]ana| poddać się, Wyznaczyłem na swego 
ilińskiego. zastępcę adm. Doenitza, jako prezy- 
Okręgowa Komisja prosi również, | denta Rzeszy i naczelnego dowódcę 
wszystkich, którzy mieli możność za-;niemieckich sił zbrojnych. Oczekuję 
obserwowania działalność dr, Fische-|że pozostanie pan na swym stanowis- 
ra na stanowisku gubernatora - Dy-|ku i będzie pan stał przy moim na- 
stryktu, lub też wiedzą cokolwiek o|stępcy z takim samym bezwzględnym 
stosunku jego od wyszczególnionych, | oddaniem, jakie przejawiał pan w sto- 
wyżej zbrodni niemieckich, jego współ | sunku do mnie. 
udziale w tych zbrodniach lub też niel Dwaj z moich najstarszych współ- 
winności jego w dokonaniu poszcze- pracowników Goering i Himmlef zła- 
gólnych zbrodni, aby wszystkie znane mali,w ostatniej minucie przysięgę 


im w tych kwestiach fakty podali do wierności, w stosunku do mnie. Nie-|, 


ź 


Str. 2 


rmatorowi" Fischerowi 


szawie (ul. Leszno 53-55 Gmach Sądu 
Grodzkiego 6 piętro pokój 617), lub 
też nadesłać swoje adresy, przy czym 
świadkowie zamieszkali Warsza- 
wie bẹdą zbadani w biurze Komisji, 
„zaś zamieszkali poza Warszawą R 
i właściwe Komisje Okręgowe lub Sẹ- 


ea W przededniu upadi | na 
Hitler wzywał Niemców 


| do podboju ziem słowiańskich A 


wojny siłę oporu. Nie dane mi więc 
było poprowadzić naród ku zwycię- 
stwu. Wysiłki i ofiary narodu niemiec 
kiego były niezmierne. Nie mogę wie 
rzyć, aby poszły na marne. Musi zo- 
stać naszym celem zdobycie na wscho- 
dzie ziemi dla narodu niemieckiego”. 

Rzecz niezmiernie ciekawa, że na- 
wet po klęsce Niemiec, gdy wszystko 


A7-letnia uczenica 
merderczynią prokuratora’ 


Martiniego 


Śledcza komenda milicji obywatel-F 
prokuratoraj 
sądu specjalnego w Krakowie dr. Ro-$ 
mana Martiniego. Sa to: 17-letnia u4 


skiej, ujęła mordercó 


czerinica studia dramatycznego 
Jolanta Słapińska i 20-letni Stanisław 


Wróblewski — maturzysta. Morder-; 


stwo miało tło rabunkowe, 


etima 


już było stracone, Hitler nie wyrzekł 


się myśli o podbojach na wschodzie...B 


Myśl ta została niewątpliwie podchw 
cona przez jego spadkobierców duch 
wych, - odwetowców 
(chwilowo  przyczajonych), 


podboju naszych, i 


niemieckich, 
marzą-} 
cych o odbiorze utraconych ziem i$ 
Ś cji, konstytucji opartej o zasady 


Ńtyczne, przysięgam posłuszeństwo Prezyden= 


zy i 
KWP S t pesee 22e t Krajowej Radzie 


Duch hitleryzmu pokutuje 
na uniwersyłeiach niemieckich 


W ciągu zimy nastąpiło w Niem-l naukowe nie stały się siedliskami ru- 


„czech otwarcie kilku uniwersytetów.: chu hitlerowskiego, oczyściłi gron 
Szereg uniwersytetów niemieckich, 
' przetrwało wojnę bez © większych 
szkód, jak uniwersytety w Marburgu, 
Getyndze, Heidelbergu i Erlangen, — 
inne zaś, jak berliński, monachijski, 
frankfurcki, kiloński leżą w ruinach. 
Pod okupacją brytyjską otwarto 6 u- 
niwersytetów, pod amerykańską 7, 
pod francuską 2, a pod radziecką 
rozpoczęto wykłady `na uniwersytecie 
berlińskim, 


Władze sojusznicze poczyniły sta- 


jak najdokładniej badano, kto- zapisu 
je się na uniwersytety. 
że na niektórych uniwersytetach, 

jak np. w Monachium, gdzie w r. 1943 
doszło do^ poważnych zaburzeń, 
duch antyhitlerowski przejawiał sic 
dość silnie, Były to jednak wyjątki. 
Szwajcarski profesor Fritz Lieb, za- 
znaczył w ankiecie, rozesłanej 
niego do wielu powag  uniwersytec- 
kich, że na uniwersytetach niemiec- 


profesorskie i wydali zarządzenia, abyg wyzwolonej z niewoli niemieckiej 


Jest prawdą.p 


przezę p 


wiadomości Komisji, jak 


również lojalność i zdrada poderwały podczas rania, aby wyższe niemieckie zakłady 


„ Rząd ZSRR domaga się skreślenia 


-sprawy Iranu z porządku obrad Rady Bezpieczeństwa 


NOWY JORK (PAP). Przedsta- 


` wiciel Związku Radzieckiego w Ra- 


dzie Bezpieczeństwa amb. Gromyko 
wystosował dò Rady Bezpieczeństwa 
pismo następującej treści: 

„2ó-gęo marca Rada Bezpieczeństwa 


przystąpiła do rozpatrzenia oświad- 


czeńia rządu „irańskiego w sprawie 0- 
źnienia jakie wynikło przy wyco- 
aniu wojsk radzieckich z Iranu. Na 


‘zlecenie mego rządu prosiłenk o zdję: 


cie sprawy z porządku obrad, zazna- 
czając iż na mocy porozumienia z rzą- 
dem Iranu ewakuacja wojsk radziec- 
kich rozpoczęła się 24-20 marca i bę- 
dzie zakończona w przeciągu 5 — 6 
tygodni. Wobec powyższego nie by- 
ło podstaw. do rozpatrywania sprawy 
irańskiej. 
Rada Bezpieczeństwa zajęła stano- 


- wisko odmienne od poglądu Związku 


Radzieckiego. W międzyczasie per- 
traktacje między  przedstawicielami 
Związku Radzieckiego i Iranu toczyły 
się nadal; osiągnięto pełne porozumie 
nie między obydwoma państwami. 


„Fakt ten potwierdził dane zawarte w 


oświadczeniu radzieckim z 26-20 mar- 
ča, iż nie ma podstaw do tozpatry- 
wania sprawy irańskiej przez Radę 
Bezpieczeństwa. 

Mimo iż rząd radziecki podał do wia 


radzieckich z Iranu została uzgodniona 
między eządami obydwu państw, Ra- 
da Bezpieczeństwa postanowiła kon- 
tynuować dyskusję nad sprawą irań- 
ską 6-g0 maja. Wobec tego, iż sytua- 
cja w Iranie nie zagrdża«pokojowi i 
bezpieczeństwu Świata, nie ma pod- 
staw aby Rada Bezpieczeństwa pono- 
wnie rozpatrywała sprawę irańską w 
dniu 6-go maja. Z wyżej wymienio- 
nych powodów rząd radziecki doma- 
ga się skreślenia sprawy Irahu z po- 
rządku obrad Rady Bezpieczeńtswa”. 
—a— 


WYMIANA DEPESZ POMIĘDZY 
PREMIEREM PERSKI ' 
I GENERALISSIMUSEM 
` STALINEM 


MOSKWA (PAP). W związku z podpisa- 
niem układu radziecko-perekiego premier 
irański przesłał następującą depeszę do gene 
ralissimusa Stalina; 


„Mam zaszczyt ,w imieniu własnym, rządu 
i narodu irańskiego wyrazić wdzięczność za 
cenne poparcie i dobrą wolę okazaną przez 
Wasżą Ekscelencję, co umożliwiło pomyślny 
przebieg i uzyskanie pozytywnych wyników 
rokowań pomiędzy Iranem a ZSRR. Jeet 
przekonany, że osiągnięte porozumienie, zgod 
ne z interesami obu narodów, przyczyni się 
do zacieśnienia więzów przyjaźni pomiędzy 


3 ) 12 ł Vla | naszymi narodami i stworzy nową erę w sto- | stająca aktywnoś 
domości, że sprawa wycofania wojsk! sunkach persko-radzieckich" 


-Ostatnia sesja Ligi Narodów 


"GENEWA (SAP). Przedstawiciele 
41 narodów zebrali się w pon edzia- 
łek w pałacu Ligi Narodów, aby 
przekazać dokonane przez nią pra» 
ce oraz aktywa, 
funtów szterl. Organizacji Narodów 
Zjednoczonych. 
| Sesja, która zamknęła 26-letnią 
działalność Hg, odbyła się pod prze 
wodnictwem dr. Hambro, przedsta- 


wartości 2.750.000 | b 


wiciela 


Norwegii. 
świadczył, 


że w latach minionych 


em i Derewienko. 


ro — że ocągaliśmy się z wzię-|i w wypadku 


Generalisstmus Stalin edpowiedział pre- 
mierowi perskiemu następującą depeszą: 

„Dziękuję za wyrażone w pańskiej depe- 
sey uczucia przyjaźni w związku z nader po 
myślnym zakończeniem rokowań pomiędzy 


„| Iranem a ZSRR, w których brał pan czynny 


udział, Jestem przekonany, że eciągnięte po- 
rezumienie przyczyni się də dalszego rozwo- 
ju i zacieśnienia przyjaźni między narodami 
naszych krajów", i 


kich duch hitleryzmu jest jeszcze bar- 
dzo silny, Gdy prof, Ebbinghausen w 
swym wykładzie inauguracyjnym w 
Marburgu wskazywał na to, że posłan 
nictwem narodu niemieckiego powin- 
no stać się dopomaganie do zwycię- 


{stwa prawdziwego humanitaryzmu. 


zabrzmiały z koła jego słuchaczy gło- 
sy: „Zdrajca”! Krytyka polityki Bis 
marcka ze strony profesora historii 
Kachlera iw Getyndze spotkała się 
żywymi protestami studentów. Pasto- 
rowi Niemollerowi, wykazującemu 
winy narodu niemieckiego w ostatniej 
wojnie, studenci krzykami uniemożli 
wiali przemawianie. (ZAP). | 


LUDZIE . 
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Faiszerze przysiąg 


Różnych sposobów używa Anders, aby ue 
trzymać przy sobie tych z pośród żołnierzy 
3 jego korpusu, którzy nie zatruci łaszystowe 
ską propagandą, chcieliby dowiedzieć się 
prowdy o swojej ojczyźnie i do niej paknaje 
rychlej powrócić. Dla faszystowskiego wae 
łażki dobry jest każdy sposób, każde łajdae 
ctwo i każde oazczerstwo. Porusza wszysikię 
dla siebie dostępne sprężyny międrynarodoe 
we, byle tylko zohydzić, oczernić i przedsta« 
jwić w fałszywym świelle odrodzoną Polskę. 

Z jego ło zapewne natchnienia międzynae 
rodowa agencja CIP, funkcjonująca w Rzy“ 
mie, rozesłała w formie swego komunikatu 
tekst rzekomej przysięgi, jaką składać mają 
żołnierze polscy w kraju. Według tej agencji 
przysięga ta brzmi tak: 

„Jako obywatel demokratycznej Polskt, 
składam przysięgę sumiennego wypełniania 
moich obowiązków wobec Boga i Ojczyzny, 
Przysięgam dochowania - tajemnic wojskoe 
wych, przysięgam przed Bogiem bronić Oj- 
| czyzny i mego Narodu przeciw niemieckiemu 
$ najeźdźcy aż do ostatniej kropli krwi. Będę 
walczył dla Palski niepodległej, dla dobra 
narodu polskiego przeciw reakcji kapitalie 
í stycznej i systemowi sanacji (rezim Piłsude 


4 skiego). Przysięgam bronić lojalnie konstytu= 
demokra- 


$ Narodowej, Przysięgam przyjaźń Zw. Radziee 
kiemu, który wziął nasz Naród na swoją od- 


powiedzialność i uwolnił go od niewoli nie- 
© mieckiej. Przysięgam wierność Armit Czerwo 
f nej. która walczyła ramie przy ramieniu £ 
9 naszymi oddziałami, 


Przysięgam wierność 
Wodzowi Słowian towarzyszowi Stalinowi", 

A w rzeczywistości tekst ten, przypomnije 
my to raz jeśzcze, brzmi tak: 

Przysięgam uroczyście Ziemi Polskiej i Ne 
rodowi Polskiemu stać w obronie Ojczyzny 
ora: na 
| straży wolności, niepodległości I mocy Rze. 
czypospolitej. : 

Przysięgam rzetelnie I sumiennie wypełe 
niać obowiazki żołnierza polskiego, wiernie 
wykonywać rozkazy przełożonych t ściśle 
przestrzegać regulaminów i tajemnicy wojsko 
wej, 

Przysięgam wiernie służyć Rzeczypospoli= 
tej Polskiej i nigdy nie skalać imienia Polae 
a. 
Przysięgam dochować wierności Krajowej 
Radzie Narodowej, Władzy Naczelnej Naro» 
du Polskiego, 

Przysięgam nieugięcie stać na straży 
praw Narodu Polskiego, mieć wszystkich o+ 
bywateli w równym poszanowaniu oraz nie* 
złomnie bronić swobód demokratycznych. 


"TAK MI DOPOMÓŻ BÓG!" 


, Zestawienie tych dwóch tekstów dokład» 
niej niż jakiekolwiek inne argumenty wskae 
zuje, do czego dąży Anders i jego międzyna* 
narodowi poplecznicy: "do przedstawienia 
Polski jako kraju niesuwerennego, którego 
żołnierze ślubować muszą wierność i posłą» 
szeństwo Generalissimusowi Zwi ara 
kiego. Ale broń kłamstwa i fałsłers ik ne 
zasięg krótkotrwały, a prawda prędzej czy 
później dotrze do świadomości tych, którzy 
q dość uczciwi, aby ją przyjąć ZA 

1 


Generał Derewienko proponuje: 


"Wybory w Japonii 


powinny mieć charakter próbny 


„grup przedwojennych — daży do po-| przedstawicieli partii socjalistycznej t 
godzenia polityki narodowej z demo-| komunistycznej, którzy domagałi się 


MOSKWA (PAP). Odbyło się 
pierwsze posiedzenie rady sojuszniczej 
idla Japonii, utworzonej na zasadzie 
uchwał moskiewskiej konferencji mi- 
nistrów spraw zagranicznych. Na o- 
twatciu kanterna wygłosił prze- 
'mówienie gen. Mac Arthur. 

Głównym tematem obrad było o- 
świadczenie przedsawiciela ZSRR gen. 

Oświadczył on, co na- 
stępuje: 
„Ogólna sytuacja w Japonii i wzra- 
sił reakcyjnych w 
czasie kampanii wyborczej dają pod- 


aman |Stawy do przypuszczeń, że partie ré- 


akcyjne wbrew zasadom deklaracji 
poczdamskiej oraz wbrew interesom 
i rzeczywistym pragnieniom narodu 
japońskiego, mogą uzyskać przygnia- 
tającą większość i silną pozycję w 


Dr. Hambro o- | składzie nowego parlamentu. 


kratyzacją kraju, 4) partia komunisty- 
czna, która postawiła sobie za cel roz- 
wiązanie trudności żywnościowych i 
mieszkaniowych. Domaga się ona dy- 
misji obecnego, rządu i stworzenia 
rządu koalicyjnego. 

LONDYN (PAP). Premier japóń- 
ski baron Szidehara przyjął w swoim 
biurze delegację, składającą się z 


niezwłocznej dymisji gabinetu. Sekre» 
tarz generalny partii komunistycznej 
Tokuda ostro zaatakował rząd, zarzu- 
cając mu nieumiejętność w rozwiąza” 
niu problemu żywnościowego. Po go» 
racej dyskusji doszło do tękoczynów, 
zaś premier Szidehaar został wypr- 
wadzony z sali przez oddział policji, 


Haniebne czyny oficerów 


wegierskiej dywizji SS „Hunyady“ 


KRAKÓW 
Sądu S 


wadzi 


(PAP). Prokuratura 
ecjalnego w Krakowie pro- 
ochodzęn a przeciwko kilku 


Naczelny dowódca sił sojuszniczych wojskowym węgierskim 1ększo- 
Liga Narodów okazała brak odwagi | winien zastrzec sobie: prawo spraw- k pij AES 


cywilnej. „Wiemy — mówił dr. Ham | dzenia składu osobowego parlamentu 


jeśli większość deputo- 


ciem na siebie odpowiedz alności za | wanych nie okaże się godna zaufania, 
wielkie decyzje. I wiemy — dodał, | winien zastrzec sobie prawo zarządze- 


rii 


Socjalisci zwycieżaja w Mediolanie 


'LONDYN (PAP). Z Mediolanu 
donosza, że ogłoszone zostały oficjal- 


"ne wyniki wyborów w 469 z 800 ob- 


wodów. Częściowę te wyniki wyka- 
zują wyraźne zwyciestwo socjalistów, 
którzy otrzymali ponad 114.000 gło- 
sów. Nastepne miejsce zajmuja demo- 
kraci chrześcijańscy —— 86.000 gło- 
sów. Komuniści otrzymał! 75 000 gto 


partii „Uomo qualunque” uzyska 


23.000 głosów. Blok stronnictw repu- 
blikańskich otrzymał 10.000 głosów, 


E OE DA PEIEE p, 4 w © I WANE WYCENY 


Kutry dla polskich rybaków 


— Z Kopenhagi donoszą, że UNRRA za» 
kupiła flotyllę złożoną z 15 statków rybac- 


że nie możemy uniknąć sądu histo- |nia nowych wyborów”. 


Członkowie rady uznali ma konie- 
czne przekazać oświadczenie gen. 
rewienko do rezpatrzenia gen. Mac 
Arthurowi. PCR , 

LONDYN (SAP). W dniu 10 bm. 
odbędą się w Japonii pierwsze wy- 


} bory powojenne, Lista wyborcza za- 


ści przynależnym do dywizyj SS 
Panzergebnahinon „Hunyady któ- 
rzy jako komendanci obozów inter- 
nowanych wojskowych polskich w 
Siklos, Vamasmikole, Zalactny, K.s- 
kulenhaza | innych, względnie jako 
strażnicy tych ob>zów, szykanowa- 


Diej li, bili albo w wielu wypadkach tor- 


turowali i głodz li ieńców. 


Wśród oskarżonych Węgrów figu- 


ruje m. in. płk, Horwath, -zef wy- 
działu w Ministerstwie Honwedów, 
który z obozów internowanych woj- 


wiera 2801 nazwisk kandydatów; ist-|skowych polskich nakazał wydzielić 
nieje ok. 60 różnych stronnictw. Naj |jeńców pochodzenia żydowskiego. 
ważniejsze z nich są: 1) partia socja-|Jeńców tych wbrew konwencji ge- 
listyczna, która występuje przeciw ka- |newskiej wysłano do obozów śmier- 
pitalizmowi i militaryzmowi, dąży do ci. Inny oficer z dywizji SS „Hunya- 

emokratyzacji Japonii, 2) partia li-!dy“ wydał rozkaz zastrzelęnia pol- 
beralna chce wykorzenić militaryzm 1 skich jeńców wojennych. Zaledwie 


kich, którą przeznacza się dla Polski w celu | wprowadzić demokrację we wszyst- kilku jeńcom udało się zb ec, 


umożliwienia rybakom polskim beżpośrę- |kich dziedzinach życia. narodowego, 


sów, blok liberałów, monarchistów i! dnich pdłowów ryb. 


~ 


j 


r a podstawie zeznań b. jeńców wo 
3) partia postępowa złożona z 2-ch jennych z obozu jeńców wytoczono 


g 
ł VRS; t 


dochodzenia przeciwko poruczniko= 
wi wojsk niemieckich Erwinowi Jan 
ke, prawdopodobne Volksdeutscho- 
wi z Łodzi, który: jako kierownik. 
transportu jeńców, koło Berlina na- 
kazał przewóz ich w straszliwych 
, warunkach, ładując po 60 osób do by 
dlęcego wagonu, nie wypuszczając 
ich w ciągu ośmiodniowej podróży z 
tych wagonów | głodząc systema*v* 
cznie. Janke winien jest śmierci kil- 
kunastu wojskowych polskich. Wnia 
sek o ekstradycje tych przestępców 
zostanie wniesiony w. nafhliższym 
czas'e do władz sojuszniczych. ` 

PODIELALI EEE ANET 


|! Radzierkie zhoże 


.. tla Francji- 
MOSKWA (PAP). Podpisana tu 


została umowa między rządem 
ZSRR i rządem Republiki Frarrusr 
kiej o dostawę dla Francji 400 ton 
pszenicy i 100 tysięcy ton jęczm'e- 
nia w ciągu kwietnia, maja i czerw» 
ca 1946 r. 


/ 


dwuznaczna pozycja 
Co bylo przyczyną odroczenia wyborów a rozpisania referendum? 


DOKOŃCZENIE PRZEMÓWIENIA TOW. ZAMBROWSKIEGO NA ZEBRANIU AKTYWU PPS I PPR 
i W WARSZAWIE 


ton zboża — od St. Zjednoczonych, Argen- 
tyny i Australi, I otrzymują to zboże. 


W końcowych ustępach mowy wy- 
głoszonej w 'ubiegłą sobotę w sali 
„Romy” tow. Roman Zambrowski po- 

. guszył jeszcze dwa najważniejsze w tej 
chwili w Polsce zagadnienia politycz- 
ne — sprawę wyborów i referendum 
ludowego. Podajemy te ustępy dla 
uzupełnienia podanych już wczoraj w 


Robotniku” wywodów tow. Zam- 

browskiego. 
Chciałbym jeszcze zatrzymać się na kwe- 

stii odroczenia wyborów sejmowych — mó- 


wi tow. Zambrowski. Wydaje się, że wystar- 
czy sobie uprzytomnić rozwój sytuacji 
w ciągu ostatnich 6 tygodni, aby uzasadnić 
odroczenie wyborów. 7 

Jeśli do wyborów sejmowych, obok bloku 
demokratycznego, ma wystąpić blok PSL z 
całym podziemiem, reakcyjnym — to ele- 
mentarnym państwowym obowiązkiem na- 
szym jest uprzednio zabezpieczyć wolność 
„wyborów, a to oznacza pozbawić PSL i reak- 
cję ich abrojnego zaplecza, złamać stos pa- 
cierzowy ich siły zbrojnej — bandy NSZ i 
WAN-u. I to zadanie musi być wykonane. 
Wielką rolę w wykonanu tego zadania wi- 
nien odegrać jednolity front, zastosowany do 
organizowania ochotniczej Rezerwy Milicji 
Obywatelskiej. ` 


Wierzymy, że Robotniczo-Chłopskie Od- 


działy Rezerwy Milicji Obywatelskiej, wzbro- 
jona pieść demokracji polskiej, okażą wy- 
datną pomoc w oczyszczan u nasze- 
go kraju od band leśnvch ;, że urzeczywist- 
nimy pragnienie wszystkich obywateli, aby 
jak najszybciej zapanował ład, porządek i 
całkowite bezpieczeństwo we wszystkich za- 
kątkach naszego kraju. 

Pierwszego maja, w tradycyjny dzień mo- 
bilizacji sił klasy robotniczej przeciw wszel- 
kiej reakcji — w naszych pochodach uczest- 
nmiczyć już będą uzbrojone oddziały Rezerwy 
Milicji Obywatelskiej. 

Jest jeszcze jedna przyczyna, uzasadnia- 
Jąca odroczenie wyborów. W naszym bilan- 
sie aprowizacyjnym, poważną rolę miały o- 
degrać dostawy zbożowe UNRRA Na rok 
1946 mieliśmy pierwotnie przyznane 500.000 
ton, które zniżono nam do 300000 ton. Za 
pierwszy kwartał zamiast 150,000 ton, otrzy- 
maliómy zaledwie 21.000 tys., czyli przecięt- 
nie 7.000 ton miesięcznie, i 


Jeśli zważyć, że mimo wszystko datych- | 


Czas nasze miasta i miastecska otrzymują 
powyżej 90.000 ton chleba miesięcznie, to 
widać z tego, jak znikomy jest 


Niektórzy naci angielscy „przyjaciele” 
mają widocznie wpływy w polityce dostaw 
UNRRA. Maleńka Grecja otrzymała w ro- 
ku 1945 z żądanych 560.000 ton — 452.000 
ton, a myśmy na żądanie 70.000 ton na li- 
stopad-śgrudzień 1945 r., otrzymali aż 17.000 
ton, zaś w sumie za cały czas otrzymaliśmy 
aż 38.000 ton. 

My nie pozwolimy sobie dyktować poli» 
tyki za chleb. P. Mikołajczyk z tego sukur- 
su zagranicznych opiekunów nie wiele sko- 
reysta. Zwróciliśmy się do reni: sowiec- 
kich przyjaciół w początku tego roku o 
150.000 ton — otrzymaliśmy 200.000 ton. Te- 
raz siejemy i żywimy miasta w znacznym 
stopniu z tych właśnie 200.000 ton. 

wybory sejmowe przeprowadzimy już 
na własnym chlebie, po żniwach, ` 


Z kolei tow, Zambrowski uzasadnia 
potrzebę referendum w sposób nastę- 
pujący 

Trzeba przecież przed wyborami wyja- 
śnić, czy naród chce tylko sejmu, czy też 
sejmu i senatu, bo przecież od tego zależeć 
będzie, czy wybory rozpisane będą tylko do 
sejmu, czy też i do senatu. 

Trzeba przecież, aby przed zmianą Kon- 
stytucji, którą przeprowadzić ma przyszły 
sejm, naród cały wypowiedział się, czy pod- 
stawowe reformy społeczne które się w Pol- 
sce dokonały — reforma rolna i unarodowie- 
nie przemysłu — powinny znaleźć trwałe 
zabezpieczenie w nowej Konstytucji, czy nie. 

Trzeba wreszcie, aby przed konferencją 
pokojową, aby wobec bezprzykładnych ata- 


„ków nowego wodza reakcji międzynarowej, 


UNRA. Maleńka Grecja otrzymała w ro- 


W tym samym czasie Niemcy i Austria | 
w. amerykańskiej, angielskiej i francuskiej f Ludowej” do sprawy referendum, był kon-' 


Churchilla, na nasze granice zachodnie, aby 
„obec narastania w państwach anglosaskich 
tendencji do oszczędzania Niemców, aby 
wreszcie wobec proniemieckiego, w stosunku 
do naszych granic zachodnich, zachowania 
sie Andersów, Raczkiewiczów i Arciszew- 
skich — cały naród murem stanął przy gra- 
nicy na Odrze i Nisie. To jest jasne, 

I już tych argumentów wystarczy, aby 
uznać inicjatywę referendum ludowego za 
bardzo doniosłą i szczęśliwą. 


— Podkreślając solidarna postawę|' 


4 stronnictw w sptawie referendum i 
pełne dla niej poparcie Partii Pracy, 
tow. Zambrowski stwierdza, że pozy- 
cja kierownictwa PSL, które zgodziło 


udział SIĘ Na referendum — była istotnie nie 


atwa. 


Negatywny i urągliwy stosunek „Gazety 


strefie okupacyjnej, mają otrzymać w piorw- sekwencją rozłamowej lini NKW PSL wo- 
szym półroczu 1946 r. około półtora miliona bec ideii demokratycznego bloku wyborczego. 


Strzały Z automatów w pociągu 


Smiertelna walka z bandytami NSZ 


LUBLIN. — Dramatyczna walka rozegra- 
ła się między trzema milicjantami a bandy» 
tami z pod znaku NSZ, w pociągu między 
stacją Parczew i Milanów. 


Do pociągu, jadącego z Lublina w stronę 
Łukowa wskoczyło trzech bandytów, jak się 
później okazało z NSZ, uzbrojonych w gra* 
maty i broń automatyczną Bandyci rozpo- 
częli plądrowanie wagonów. W jednym z 
przedziałów natknęli sią oni na trzech ucz- 
niów szkoły podoficerskiej Milicji Obywatel» 
ekiej w Gacbowie, jadących służbowo do Łu. 
kowa. * 

Milicjanci zostali zaskoczeni przez napast 
ników, to też nie mogli zorganizować sku- 
tecznej obrony, Wywiązała się ostra walka, 


Znajdująca się w przedziale ludność cywilna 
skupiła się w jednej części wagonu, 


Bandyci, po dokonaniu zabójstwa, rozpo» 
częk odwrót. Wycofując się. rzucili granat 
do wagonu Granał upadł tuż koło grupki pa 
sażerów cywilnych. Wówczas jeden z milie 
cjantów, Chandziuk, z niezwykłą przytomno- 
ścią umysłu i z narażeniem własnego życia, 
chwycił granat, usiłując wyrzucić go przez 
okno. 
spadł èz powrotem do wagonu, raniąc kilku 
ludzi, Na szczęście eksplozja granatu nastą- 
piła o kilka kroków od grupki pasażerów 


(cywilnych, to też skutki wybichu nie były 


tak straszne. Należy dodać, że milicjant 
Chandziuk przed kilku tygodniami zatrzymał 


w wyniku której padł rażony kulami z broni | złodzieja, który skradł kilka milionów zło» 


automatycznej sierż Milicji Adamowski, — 


tych. 


Niestety, nie trafił w okno i granat! 


p c ! 


Czym więc wytłumaczyć sobie obecne po- 
ciągnięcie p. Mikołajczyka? 

Jest ono niewątpliwie skutkiem rosnącej 
popularności. idei demokratyczneżo bloku 
wyborczego, która ogarnia również coraz 
szersze rzesze koła członków PSL, pogłę- 
biając ferment wewnętrzny w tenie tego 
stronnictwa. 

Swoiste światło na postawę p, Mikołaj- 
czyka rzuca fakt, że wycofując się z dotych- 
czasowego,, negatywnego stosunku do refe- 
rendum, nie rezygnuje z walki przeciw idei 
demokratycznego bloku wyborczęgo. Taka 
dwuznaczna pozycja nie może nie wzbudzać 
nieufności, i 

Tym niemniej sam fakt jednolitej posta- 
wy wszystkich 6 stronnictw wobec 3 pod- 
stawowych pytań głosowania ludowego, nie- 
zależnie od intencji poszczególnych przywód 
ców, stanowić będzie doniosły krok w kie- 
runku dalszej izolacji reakcji i utrwalenia 


Pozytywny udział PSL w głosowaniu lu-j 
<dowym pogłębić musi konflikt między de- 
mokratycznymi żywiołami w PSL, 


grupami w tym stronnictwie, które są prze- 


idej demokratycznej jedności narodu. | 


a tymi | 


W przydziale deputatów żywnościo 
wych dla pracowników poszczegól- 
nych instytucji panuje taka różnoro- 
dność, że czasem trudno zorientować 
się co komu się. należy, Na tym tle do 
chodzi do przykrych bardzo nieporo- 
zumięń, które niekiedy — w wyjątko- 
wych co prawda wypadkach — przy- 
bierają obrót tak drastyczny, jak mia- 
ło to ostatnio miejsce w oddziałe War 
szawskim PUR, o czym pisze nam je- 


den z Czytelników w sposób następu-| 


jący: . 

„Od pewnego czasu dało się zauwa- 
żyć na terenie Oddziału PUR w War- 
szawie zaniepokojenie spowodowane 
cofnięciem  deputatów  żywnościo- 
wych zą okres wstecz od dnia 1 gru- 
dnia 1945 r, do kwietnia br. Deputa- 
ty te stanowiły przez blisko rok czasu 
integralną część ryczałtowego, wyno- 
szącego w gotówce bez 30 proc. do- 
datku stołecznego od 800 — 1500 zł 
miesięcznie. 


U 


Po całym roku „bezprawia“ 


„eołałęto urzędnikom PUR przydziały żywnościowe 


sieci placówek na terenie wojewódze 
wa zostało przy znikomej ilości urzęd- 
ników da w bardzo krót- 
kim czasie. 


Woj. Warszawskie, zajmując w 
akcji przesiedleńczej pierwsze miejsce, 
od dnia 1 kwietnia wysłało na Zie* 


mie Odzyskane 330.506 osńb, prócz ' 


m. st. Warszawy, 
na 116.570 osób. 


Prace tę wykonał ze wszystkich od- 
działów PUR najmniejszy liczebnie 
zespół 240 pracowników rozrzucoe 
nych po całym województwie. 
two. 

Tymczasem dzisiaj, wszyscy ofiar- 
nie — w bardzo ciężkich nieraz wa» 
runkach — pracujący urzędnicy zosta» 
ją pozbawieni możności dalszej pra- 
cy. Nie zasłużyli chyba na takie ma 
cosze traktowanie, ; 


które oblicza się 


Wprost uwierzyć trudno gdy się 0 


gląda biuro na Mokotowskiej, że to 


Pomimo bardzo ciężkich warun.|centralny urząd na całe wojewódz- 
ków Oddział Warszawski wywiązał| two- 


się dobrze z powierzonych mu zadań. 


dłużeniem reakcyjnego podziemia, związane | Należyte zorganizowanie opieki nad 


są z NSZ i WIN oraz rozbitkami opazaraitli 
czymi i wie!ko-kapitalistycznymi. 5 i 


repatriantami, sprawne zmontowanie 
akcji przesiedleńczej, rozbudowanie 


 HIEURZĘDOWA TABELA WYGRANYCII 


4.ty dzień ciągnienia 4-ej Klasy 46 Loterii 


Wygrana 50.060 zł, — Nr: 65773, 


Wygrane po 20.060 złŁ — Nr Nr: 
17425 13206 18374 21746 780- 30004 
20905 84186 39836 59073 60300, 


Wygrane po 10.000 zł — Nr Nr: 
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54158 35287 41598 927 53912. 56004 
51618 63222 813 64986 65208 61322 
£30 62615, 


Wygrane po 5.000 zł. — Nr Nr: 
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43586, f 


Wygrane po 2,560 zł, — Nr Nr: 
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26196 251 31 534 716 998 27193 512 
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40049 445 915 42965 43514 005 44308 
902 46100 47165 221 48112 49112 436 
50938 51008 41 90 402 808 19 52399 
574 53077 241 670 54303 081 55554 
650 922 56018 221 891 926 57798 


283 419 681 65071 198 244 
85 803 


164103 352 555 74 780 837 938 65302 
56014 331 590 67149 314 69575 69191 
290, 


Wygrane po 1500 zł, — Nr Nr: 
17 80 256 397 BOL 700 34 88 904 5 1478 
142 2001 63 297 593 624 819 3185 355 
412 42 4020 170 248 62 649 725 5627/ 
45 726 819 42 87 6073 83 319 62 427 
63 725 946-710% 224 379 590 8011 303 
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23015 63 294 599 24003 40 119 661 
707 978 25007 310 547 820 1 944 64 6 
83 26012 61 128 352 27158 439 96 606. 
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29583 705 995 30158 219 33 659 701. 
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90 808 33277 833 873 95 34040 96 166 
429 552 3 858 950 64 35198 522. 680 
804 943 36043 99 294 413 B11* 37065 
71 305 430 94 685 8 722 91 934 46 92 
38057 444 92 729 850 958 39004 272 
343 424 504 655 818 40104 247 411 31 
608 9 709 41014 129 263 316 637 40 
812 984 42182 284 312 405 620 64 855 
63 98 900 43185 325 55 472 529 936 
56 44207 309 686 750 843 45012 22 
57 128 42 80 243 91 403 44 544 680 
876 46269 315 96 497 514 765 99 943 
41201 442 771 48074 198 396 525 61 
715 960 49054 183 248 88 508 618 801 
50218 476 703 51 853 992 51051 414 
961 52108 219 240 335 53085 343 73 
403 32 722 54159 311 49 80 438 72.501 
B21 56161 339 642 738 43 77 96l 
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327 573 4 657 91 6 268 67 61034 162 
253 06 321 97 43 
553 63444 589 


808 66617 26 652 


58263 442 6B 588 981 59330 791 860 |67278 350 857 G4 03002 528 644 138 
80383 61803 952 62207 80i 38 33576 '69056 452 902. 


Wygrane po 1.250 2ł. i 1,0wy æ należy zgrawóząć w kolekturo " 


W niewielkich sześciu pokojach za 
stawionych we wszystkich możliwych 
kierunkach biurkami i stołami, pracu- 
je przeszło 70 osób. 


Długie kolejki repatriantów zapeł- 
niają szczelnie ciasne korytarzyki, wci 
skając się z trudnością do stołów po» 
szczególnych referatów, jedni po leki 
i recepty, inni po bilety, obiady i za- 
pomogi. W dusznych i anlaa r 
pokojach panuje nieustanny gwar, któ 
ry nięraz nie pozwala własnych słów 
usłyszeć. Przy jednym biurku siedzi a 
właściwie usiłuje siedzieć -po pięć 
osób, do których mówi jednocześnie 
tyluż interesantów. 


Jak wysoce uspołeczniony musi 

zespół ludzi, aby wytrwać w 

pracy i osiągnąć takie rezultaty, 
Istniejące przy PUR Koło Związku 

Zawodowego, . podjęło interwencje, 

niestety bezskutecznie. 


Pracownicy są rozgoryczeni i bezra« © 


dni. Nie mogą zrozumieć argumentu, 
że do tej pory deputaty wydawane bp 
ły bezprawnie. p zresztą byłoby 
to możliwe, kiedy blisko rok trwało 
takie „bezprawie”? Uważają, że w ten” 


„| sposób zmienione zostały warunki, = 


tórych przyjęci zostali do pracy. 
każdym razie sprawą. powinna zainte- 
resować się Rada Związków Zawo- 
dowych ', 


a O m 


PCK organizuje 
szkołę pielęgniarstwa 


/ PCK przystąpił do zorganizowania Szko» 
ły Pielęgniarstwa 
20 km. od Katowic. 


W myśl obowiązującej ustawy o pielę- 
gniarstwie, nauka w szkole trwać będzie dwa 
i pół roku i obejmować ma wykłady teore- 
tyczne í zajęcia praktyczne w szpitalach as 
wszystkich oddziałach i w Ośrodkach Zdrę- 
wią. 


Do szkoły przyjmowane będą kandydatki 


w wieku od 18—30 lat, z ukończonym gim- 
nazjum. Wymaganę jest również świadectwo 
zdrowia od lekarza wskazanego przez dy- 
rekcję Szkoły Pielęgniarstwa. 


| Przy szkole mieścić się będzie internat, 
słuchaczki będą miały zapewniona wyżywie- 
nie i opiekę lekarską, 


-= ©" 


w Zabrzu, w odległości - 


w | , | ; 
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HELENA BOGUSZEWSKA 50 


NIGDY NIE ZAPOMKĘ... 


W mieście nastrój fatalny z powodu rozporządzen a Rzą- 
du, że unieważnia się banknoty Banku Emisyjnego, po za pię- 
ciuset złotymi na osobę, raczej na Kennkar'ę. Ma to zapobiec 
inflacji i spekulacji, na razie jednak wygląda tak; przed ban- 
kiem tłum ludzi zrozpaczonych, zawziętych wrogich. Prze- 
ważnie milczą, ale tu i owdzie wybuchają rozmowy, porozu- 
mienie krótk e w oburzeniu, goryczy, po prostu w nienawi- 
ści, Ten stan rzeczy zagłusza wszystko inne, nawet pogłoski 
o ofensywie. Człowieka nagle pozbawionego prawie całej go* 
tówki nie obchodzi nic po za ewentualnymi możliwościami ra- 
towania tej gotówki, Pod tym znakiem upływa w mieście ca- 
ły dzień i cała pastępna niedziela, i pewnie cały szereg na- 
stępnych dni. 

Sprawy ulic "Nh odbywają stę normalnie: niedziel- 
ny poranęk w T . R. gdzie przemawia prześl'cznie preżes 
Juliusz Górecki o istocie humanizmu, Jednocześnie zjazd ko- 
lejarzy, pierwszy od czasów przedwojennych. Po południu 
redakcja „Głosu Ludu” zaprasza literatów na herbatę, by 
wspólnie naradzić się nad środkami zwiększenia ich aktyw- 
ności.. 


"którego wszystko inne przestaje być ważne: ofenzywa! Już 
napewno, naprawdę, już od paru dni. Wszyscy wiedzą o tej 
ofenzywie. zupełnie nagle wszyscy wiedzą, wszyscy mówią. 
Mówią, że Kraków... Nie, Kraków pewnie jeszcze nie, ale na 
Warszawę podobno idr'e atak od Falenicy i od Saskiei Kępy. 
Dlaczego od Falenicy? Nikt n'e wie, dlaczego od Falenicy. 
Nazajutrz, 17 stycznia, już w'adomo, że Warszawa wzięta, 

Chodzimy jak błędni. Szalejemy. Nie wiemy, co zrobić ze 
sobą. Następnego dnia przeż radio pada już of cialnie: dziś 
wojska nasze razem z Czerwoną Armią wkroczyły do sto- 
licy... ROT i 


.minam sobie: tu zaraz obok mieszka 


Ale oto poniedziałek już wybucha szafeńskwam, Soba 


I po chwili znowu głośno i dobitnie: dziś wojska nasze ra- 
zem z Czerwoną Armią., ` 

To było o dwunastej w południe w gmachu Kurator um 
przy ulicy 3 Maja, Duży pokój parterowy, pełen biurek i lu: 
dzi, Wszyscy skupili się dokoła radia. Znalazłam się między 


„nimi, Koło mnie stał profesor Gustaw Wuttke, profesor Ju- 


liusz Saloni, dużo innych znajomych. 

— Dziś wojska nasze razem z Czerwoną Armią... 

Jest cisza. Jakiś starszy pan płacze, oparłszy czoło 04 
ścianę, Po chwili okazuje się, że płacze nie tylko on, Płaczą 
także inni. Płaczemy wszyscy, ; 

- Wychodzę stamtąd, staję na ulicy,„sama nie wiem, dokąd 
iść, co rob'ć, Wszystko wydaje mi się inne i nowe. Przypo- 
Janina Skarżyńska, 
Wstąpię do niej na chwilę, powiem, Muszę mówić o tym, 
mam uszy pełne tego głosu, głowę pełną tych słów: — Dziś 


„wojska nasze razem z Armią Czerwoną,., 


—— Pani Janino, czy pani słyszała? 


Nie, nie słyszała radia, Oczywiście, wie o wszystkim, ale 


radia nie słyszała na własne uszy. Nadchodzi jeszcze ktoś 
i jeszcze... Wsbyncj oszołomieni radością, za którą już się 
czai nie dochodząca jeszcze do głosu groza, Pani Julie Mille- 
rowa oświadcza nagle, że ma jeszcze trochę prawdziwej 
herbaty, zaraz zaparzy. Okazuje się że wszyscy jakby na to 
tylko czekali. Na chwilę odpręża się stan niesłychanego 
podniecenią, A — 

W godzinę później w Ministerstwie Kultury i Sztuki 
Wincenty Rzymowski oznajmia nam, że n'edługo opuścimy. 
Lublin. Na razie żeśnamy ze łzami w oczach Jana Karola 
Wende, który odjeżdża do Krakowa. by obiąć tam przed- 
stawicielstwo władz rządowych. Jeszcze na pewno nie wia- 
domo, czy Kraków wzięty, a on już jedzie, już zaprasza nas, 
żebyśmy zaraz przyjeżdża! | Grupa poetów podhalańskich 
wybiera się do swoich okolic, dopiero co wyzwoło- 
nych, czy też jeszcze niewyzwołonych. Od tej chwili 
cągle ktoś z nami się żegna, ciągle ktoś wyjeżdża. 
albo po prostu znika nagle bez żadnego uprzedzenia. 
Mieliśmy podać życiorysy ministra Minca, vice-premiera- 


Janusza, ale już ich nie ma, mają niedługo przyjechać z jö- 
wrotem, za kilka dni... Prezydent Bierut pó sc uk i 
z krótkich, niedostatecznych rozmów zdołałam zbudować 
jakąś całość. Wypadki następują teraz po sobie z błyska- 


wiczną szybkością, Tylko co byłą mowa o tym, że jeszcze 


wcale nie jest pewne, czy Kraków jest wzięty i czy Wende 
nie czeka gdzieś po drodze na wzięcie Krakowa, I że podó- 
bno Niemcy wysadzili w powietrze Wawel. a oto już odjeż- 
dża do Krakowa Teatr Wojska Polskiego, a z nim siostra 


mego męża, Stefania Kernacka, grająca „Kliminę” w „We- 


selu” Wyspiańskiego, 


O Radomiu już opowiadają, że wszelkiego rodzaju gé- 
_stąpowcy i SS-mani nie zdążyli uciec i że wchodzące wojska 


radzieckie zastały ich w urzędach przy biurkach. Natomiast 
z Siedlec, zajętych już przecież tak dawno, przychodzi smu- 
tna wiadomość, że tak zwana teakcja właśnie teraz zrobiła 
zamach na tamtejszego szefa bezpieczeństwa, kapitana Dra- 
bika, tego samego, który na początku września tak pomógł 
nam dostać się do Lublina. Tak, tak, wypadki idą piorunem, 
przyjżadnym n'e można się zatrzymać, po prostu nie można 
nadążyć za nimi, nie można im sprostać. Oto wzięte Działdo- 
wo, Czerwona Armia już idzie jak huragan na Prusy, przez 
Prusy... Przecież jeżeli teraz nie zdołamy okrzepnąć w jakiejś 
jedności społecznej i narodowej w obliczu ziemi naszej od» 


zyskanej, świeżej. jakby czekającej na naš, to kiedyż tezy. 


kiedykolwiek złączymy się w jedności? 
"W Lublinie my wszvscy tak wyślądamy, jakby huragan 
ręcił nami w miejscu. Wciąż nieprzytomniejszy od nawału 
zdarzeń. Znów ludzie wyjeżdżają z plecakami, czy nawet bez 
plecaków, po prostu tak jak stoją tylko z teczką w ręce... 
Inni. już zdążyli być „łam” i stamtąd wrócić, albo jak się wte- 


dy mówiło „obrócić” po coś czy po kogoś. Ci ra głodni i po- 


nad wszelkie słowa utrudzeni. Na pytania o Warszawie od- 
powiadają n'echętnie. My jednak nastajemy: 


— No więc jak tam jest? Czy są jakieś domy? Czy są 
ludzie? 
O. e. a.) 
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„ROBOTNIK” 


Mr. 88 


| Gwiazdy aktorskie nod okstrzałem 


Były speaker niemiecki — pełnoprawnym polskim obywatelem 


Ostatnio dużo pisze się o sprawie 
zbyt łagodnych weryfikacji aktorskich. 
I w związku z tym podają nam z kół 
aktorskich następujące naświetlenie 
sprawy: 

TRZY GRUPY .- 


Sytuacja aktorów podczas okupacji 
mie była łatwa. Na ogół nie zdolni do 
wykonywania zawodu innego,. niż 
własny, mieli do wyboru trzy drogi: 
współpracę z okupantem, występy w 
teatrzykach niby — polskich, lecz ści- 
śle kontroiowanych przez niemiecką 
propagandę, lub wreszcie — kelnero- 
wanie. ę 

Pierwsza —— na szczęście nieliczna 
-— grupą znalazła zasłużoną zapłatę z 
ręki organizacji. Najpierw poszedł 
Igo Sym, potem zgładzono, lub zmu 
szono do ucieczki paru innych. 

Nie tak jasno przedstawia się spra- 
wa z następnymi dwiema grupami. 
Przedstawiciele ich, zaraz po wyjściu 
Niemców, rozpoczęli ze sobą ostry 
spór, który trwa po dzień dzisiejszy. 


ATAK I OBRONA 


Zarzuty stawiane aktorom wystę- 


Der brzmią mniej więcej tak: 
ie mieli prawa pracować w teatrze, 
gdy kraj krwawił. Trzėba było zna- 
leźć inne źródło zarobkowania, a nię 
dawać argumentów propagandzie hi- 
tlerowskiej, że w Polsce płynie nor- 


: malne życie. Prócz tego powinni byli 


wiedzieć, że dochód z teatrów szedł 
na dozbrojenie i że podziemne orga- 
nizacje wydały zakaz występów. 

' Atakowane „gwiazdy” bronią się, 
jak mogą. Mówią, że mając spryt, lub 
pieniądze kolegów, łatwo by im przy 
szło także otworzyć kawiarnię. Zresz- 


tą, nie wiadomo, co lepsze, — doda- 


ję, — bo w teatrach Niemcy nie by- 


wali, a w kawiarniach stale. O docho- 


"dach, które szły na dozbrojenie nic 


nie wiedzą, bo teatry płaciły tylko nor 
malny podatek miejski. Wreszcie 
twierdzą, że stosowali się do zarzą- 


dzeń Suolai na dowód czego 
przytaczają fakt istnienła centrali 
„£Zrypsów' na Pawiaku w teatrzyku 


„Ul” w Warszawie, oraz historię żało 
by po Sikorskim. — 


REPRESJE 


' Z tą żałobą to była naprawdę tie- 
kawa historia. Organizacje rozesłały 
kierownictwom wszystkich teatrów 
rozkaz przerwania wystepów na 2 ty- 
godnie. Teatry usłuchały, licząc się z 
możliwościami najgorszych represji. 
Z godziny na godzine, czekano maso- 
wych aresztowań. Ale — o dziwo — 
jedyną karą było przedłużenie okresu 
żałoby o dalsze dwa tygodnie, tym ra 
zem na rozkaz „Propaganda Abtei- 
ung”. 


~ Po zakończeniu żałoby teatry ottzy 


mały od organizacji pisemne podzię- 
kowanie za spełniony obowiązek oby- 
„watelski. Tajemnica niebywale lago- 
dnego postępowania Niemców wyja- 
niła się w pewien czas potem. Otóż 
każdy urzędnik propagandy otrzymał 
zawczasu pismo, przyrzekające mu 
szybką i pewną śmierć, o ile z powo- 
du żałoby aresztowany zostanie cho- 
*«iaż jeden aktor. 


Inna rzecz, że represje przyszły pó- 
Źniej. Szereg aktorów wprost ze sce- 
ny poszło do więzienia i na rozstrzela 
nie. Poza tym Gestapo zainteresowa- 


A 
A 
A 
A 


NE- 


PRZYJMUJE OGŁOSZENIAI 
MY DO WSZYST KICH Di 
Yaw WIĘKSZYCH MIASTA 
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Obecnie w Łodz 
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Ogłoszenia 
„Czytelnika“: w Warszawie: Wiejska 14 
AL Jerozolimskie 39 i Praga, 


REDAGUJE KOMITET 


Już są w sprzedaży znane gilzy 


„DWUWATKRI” 


Warszawskiej Fabr. Gilz „SOKÓŁ” 


przyjmują: 


ło się sprawą programów teatralnych, 
żądając wprowadzenia do nich ele- 
mentów propagandowych. 
+. ZASP WERYFIKU[E 

Sprawa weryfiakcji aktorskich, prze 
prowadzonych przez ZASP, stoi na 
fałszywym gruncie. Weryfikacje są 
zbyt łagodne, zbyt pobieżne i bez ża- 
dńego wpływu na opinię publiczną, 
która z wydanymi oczeczeniami nie li- 
czy się, bo nie zna kryteriów, którymi 
się ZASP kieruje, ani motywów w po 
szczególnych wypadkach. Stąd, być 
może, uproszczona majoryzacja 053- 
dów, krzywdząca całą grupę ludzi, 
stąd nieufność do aktorów rzekomo 
zrehabilitowanych. 


„NIEMCY WAL 
I ZWYCIĘŻAJĄ” 


Speakerem niemieckiego tygodni- 
ka filmowego był pewien znany aktor 
warszawski. Głębokim głosem obwie 
czszał on, że „Niemcy walczą i zwy- 


wo występować. Motywów nie zna- 
my. Może na tę kompromitującą pla- 
cówkę został wydelegowany przez or- 
ganizację i spełniał tam jakieś donio- 
słe dla ruchu podziemnego zadania? 

Możliwe. Jeśli tak było, w pierw- 
szym rzędzie powinno o tym wiedzieć 
społeczeństwo, bo konspirowanie fa- 
któw przez ZASP wygląda nieco po- 
dejrzanie. 

Dla odmiany, —inny aktor ma duże 
trudności z uzyskaniem weryfikacji, 
chociaż jedyny bliski i bolesny kon- 
takt z Niemcami zawarł w Oświęci- 
miu. 

Na łamach „Rzecrypospolitej” padł 
kiedyś projekt dokooptowania do ko- 
misji weryfikacyjnych ZASP-u ludzi 
z po za Świata aktorskiego. Uważamy 
to zą słuszne. Przed tym jednak trze- 
ba dokładnie ustalić pojęcie kollabo- 
racji w odniesieniu do aktora, następ- 
nie zaś motywy wszystkich orzeczeń 
podawać do wiadomości publicznej. 


ciężają na wszystkich frontach”. Obe-l Przyczyni się to z pewnością do oczy- 
cnie został zweryfikowany i ma pra-|szczenia atmosfery teatralnej. 


30-lecie „potem“ 


W roku bieżącym upływa 35 lat od za- 


'łeżencia Warszawskiego Związku Stowarzy- 


szeń Spożywczych, który obecnie przyjął na- 
Zwiąrku Spółdzielni Spożywców RP 
„Społem”. i 

Jułąileuez „Społem" obchodzony będzie w 
całym kraju równocześnie z „Dniem Spół- 
dzielczości”. ' 

35-lecie „Społem“ połączone zostanie z ju- 
bóleuszem tych pracowników, którzy w latach 
1939 — 46 ukończyli 25 lat pracy w spółdziel 
czości. 


zwę 


= 0 — 


Rocznica 
szpitala okręgowego 


7 bm. Wojskowy Szpital Okręgowy w 
Warszawie obohodził pierwszą rocznicę swo- 
jego jetnienia. 

Ambulatorium szpitala okręgowego w gabi 
netzch różnych specjalności udziela codzien- 
me około 240 porad i zabiegów żołnierzom 
z różnych stron Poleki, Roentżenologiczna i 
analityczna pracownia szpitala wykonuje co- 
dziennie około 150 badań klinicznych. 

W szpitalu leczy się przeszło 500 chorych. 
W ub. r. przeszło przez szpital około 5550 
chorych. 


ideowe i materialne postulaty 


uchwalone przez Zarząd Główny związku Skarbowców 


W Warszawie odbyło się plenarnej skarbowych w stołówkach, gdyż do-|. Omówiene wreszcie szczegółowo 


posiedzenie Zarządu Głównego Zwią 
zku Zawodowego Pracowników Skar 
bowych, przy udziale delegatów za- 
rządów okręgowych z całego kraju. 
Po wysłuchaniu sprawozdań, prze- 
wodniczącego Zarządu Gł. ob. Lucja- 
na Szwedowskiego i Sekretarza Gen. 
ob. Józefa Janasa orez delegatów z 
prowincji powzięto szereg uchwał na- 
tury organizacyjnej i ogólno zawodo- 
wej. 

W pełnym zrozumieniu, iż klasa pra 
cująca nie może dopuścić do popełnie 
nia błędu z 1918 r. — oddania wla- 
dzy w ręce czynników reakcyjno - ka- 
pitalistycznych — Związek Zawodo- 
wy Pracowników Skarbowych RP., o- 
powiedział się za utrzymaniem jedne- 
ści politycznej Świata pracy i po- 
piera uchwałę K, C. Z. Z. w sprawie 
wyłonienia własnej reprezentacji 
Związków Zawodowych w przyszłym 
parlamencie w oparciu e blok partii 
demokratycznych. ORA 

W uznaniu bezwzględnej koniecz- 
ności realnego poparcia przez Świat 
Pracy Premiowej Pożyczki Odbudowy 
Kraju uchwalono subskrypcję pożycz- 
ki przez Związek Zawodowy Pracow- 
> Skarbowych w kwocie 50.000 
zł. 

Wychodząc z założenia, że nie ma 
obecnie przeszkód do wykorzystania 
w 1946 r. przez pracowników pań- 
stwowych urlopów wypoczynkowych 
w pełnym wymiarze ustawowym, Za- 
rząd Główny uchwalił wezwać zarzą- 
dy okręgowe do opracowania planu 
wykorzystania urlopów przez pracow 
ników skarbowych i uzyskania 'za- 
twierdzenia tych urlopów przez wła- 
dze skarbowe. 

Poza tym uchwalono zwrócić się de 
Ministerstwa Skarbu o zwiększenie 


dotacji na wyżywienie pracowników |' 


PRATO AKTY ADO YNA PALADIN 


OGŁOSZENIA DROBNE 


Teee 
DR MED SIENKO KSAWERY te Warsza 
wył specjalista chorób skórnych 1 wene-, 
rycznych. pęcherza Przyjmuje: Łódź ul Ki 
lińskiego 132 w godz 12 — 2 i 4 — 6 
Tel ar 205-55 41 
ZE W ZOZ RRC) E JA 
ZGUBIONO kartę rozpoznawezą | zaświad- 
czenie z pracy, wydane przez firmę Fiuk, 
Grodzisk Mazowiecki na nazwisko Wielicz- 
ke Ignacy, zamieszkały Błonie. Unieważ- 
niam. 434 


„| SPRZEDAJĘ biurko, RYSY, KA zegar, pie- 


cyk, foteliki, drobiazgi. Racławicka 17/6. Go- 
dziny 4—6. 435 


A Z CWA PROCEK ORDY) E a CY e 
SZTANDARY oraz wszelkie hafty, aplika- 
cje wykonywa szybko, Warszawa, ul. Pu» 
ławska 38 — 3, 
UWE PORE CIAO OT NPK RET 
S'er y pełnotłuste (tylżycki, trapistów) w 
wyborowym gatunku, D r 6 b mrożony {gę- 
gi, kury) tańszy, niż mięso. Ja ja świeże 
g ceny hurtowe. „Społem”, Łódź, ul. Gdań- 
a 184, i 


i, ul. Gdańska 111, 


Dział Ogłoszeń Robotnika” 
Środkowa 


— Warszawa. 


B — 07116 


tychczasowa wysokość tej dótacji unie 
możliwia zarządom oddziałów prowa- 
dzenie stołówek, których utrzymanie 
jest ustawowym obowiązkiem praco- 
dawcy i postanowiono dalej podjąć 
starania w Ministerstwie Skarbu o 
zwiększenie diet zaswyjazdy służbowe, 
nadto uchwalono zwrócić się do Mi- 
nisterstwa Skarbu ponownie o wypła- 
cenie pracownikom skarbowym na 
terenie całego- Okręgu Śląsko - Da- 
browskiego dodatku lokalnego, któ- 
ry stosownie do obowiązujących prze 
pisów prawnych otrzymują inni pra- 
cownicy państwowi. 


problem wczasów pracowniczych. 
Związek Zawodowy Pracowników 
Skarbowych posiada już kilkanaście 
domów wypoczynkowych. Od dnia 1 
maja 1946 r. zostaną uruchomione dla 
skarbowców domy wypoczynkowe w 
Zakopanem, Krynicy, Karpaczu k. 
Jeleniej Góry i Blachowni k. Często- 
chowy. Przystąpiono już do remontu 
2 domów w Rabce, przeznaczonych 
specjalnie dla dzieci pracowników 
skarbowych, inne zaś domy będą ko- 
lejno uruchamiane w, następnych mie- 
siącach. 


ZGŁASZAĆ SIĘ PO ZLECENIA 

Resort. Zaopatrnomia wzywa wozysiżie e- 
soby i jestytucje, które nie odebrały detych- 
eras zleceń na naczynia gospodarstwa de- 
moweśo erag zleceń zamiennych na uregu- 
lewanie zaległości, de zgłoszenia się pe ich 
odbiór do dnia 15 bm. Pe tym terminie zle- 
cenia nósodcbrane, zostaną anulowane, a tọ- 
war będzie wydzny isaym pe!rniem. 


WYSTAWA! MALARSTWA 

WŁOSKIEGO > 

W środę, dnia 10 bm., o godz. 11, w Mu- 

zsm Narodowym edbędrie się otwarcie 
Wystawy Malarstwa Włoskiego. 

PARK DLA WNUKÓW 
W najbliższyeh dniach rospoczmie się ak- 
cja zadrzewiania terenów, na których miesz- 


ń |ozą mę obconie tymczasowe osiedla domków 
ZAMKNIĘCIE ULICY WOLSKIEJ sakid. 4 

Z powodu wybuizania domów, grożących Całkowićle pozbawione drzew i ziełeni o- 
zawaleniem, z dniem $ bm., na okres 3 dfi, ; siedle przy ul. Wawelekiej, strzyma w naj- 
zostanie zamkoięta dla ruchu kołowego ul. | bliższym czasie: 200` lip, 200 topoli, żywo- 
Wolaka od Skierniewiokiej do Karolkowej. | płoty z głogu i spirei, kwietniki i trawniki 


7, Nowy Świat 47. Marszałkowska 62 Puławska 49 Rozdzie 
ul. Targowa ar 70. — „Wolność”, Warszawa, ul Marszałkowska 95 Spźłdz 
; A „Wydawnictwo 


Ruch kołowy skierowany będzie ul. Karol- 
kową, Górezeweką i Działdowoką. ż 

U! Młynarska na odcinku ed ul. Wolskiej 
do ul. Leszne, jest zamknięta dla ruchu de 
dnia 10 bm. i 


zajmą. około 1,5 ha. 

Na dòlnym Ujazdowie posadei się 170 
kasztanów, 130 tepol: piramidalnych. 270 zło 
cistych klonów, żywopłoty grabowe. Traw- 
niki zajmą około pół hektara, 


[3 pry SR. 


WYDOBYCIE ZATOPIONEJ 
ŁODZI PODWODNEJ 
Nurkowie radzieccy wydobyli z dna per- 
tu gdańskiego, przy Dworcu Wiślanym, łódź 
podwodną zatopioną przez Niemców, 


ARESZTOWANIE 
12 BYŁYCH SS-MANÓW . 


W Bytomiu aresztowano 12 b. SS-manów, 
którzy ukrywali się przed władzami. U jed- 
nego z nich znaleziono broń w czasie rewi- 
zji, natomiast u Franciszka Parzoka, Amalii 
Jurszak i Mariana Barana, znaleziene doku- 
menty świadczące o robocie dywersyjnej. 


8 DOMÓW W JEDNEJ HALI 
MONTAŻOWEJ 
- Spółdzelnia Wytwócczo-Budowlana w Go- 
rzowie nad Wartą posiada olbrzymią halę 
montażową, umożliwiającą równocześnie 
montowanie 8 domów seryjnych, 


BRAK LUDZI 
WSTRZYMUJE PRACĘ 
W Złocieniu, pow. Drawsko, przeprowa- 


dza się prace przygotowawcze nad: urucho- 
mieniem olbrzymiej cegielni, która przed 


426 |wojną produkowała do 15 milionów cegieł 


rocznie Prawdopodobnie cegielnia mie bę- 
dzie jednak w tym roku ruchomiona z braku 
ludzi, nie tylko fachowców, lecz i zwykłych 
robotników, > | 


TYLKO 5 MIESIECY BUDOWANO 
MOST 


W niespełna 5 miesięcy, w miejsce znisz- 
czonego całkowicie przez niemieckego oku- 


Al Jerozolimskie nr 121. 


Ludowe“ — ul Bafitela 10 m 35, tel 


m 2 


pracy i zguby po 5 zł Reklamowe I mm szerokości 1 sz 


panta, wybudowano most 
rozpiętości 120 m. przez rzekę Liwiec koło 
Zawidzyna na drodze Mińsk-Mazowiecki —Ło 
chów fnow. radzymińeki). 


wysokowedny a 


NOWA FABRYKA UBRAŃ 
_ GUMOWYCH 

Krakowskie Zjednoczenie Przemysłu Kon- 
lekcyjnego uruchomiło fabrykę ubrań gumo- 
wych dla górników w Trzebini, Fabryka 
Konfekcyjna nr 1$ w Bytomiu, uruchomiła 
dział czapkarsłei, wtóry wytwarza .zapki rów 
nież dla górników, 
AR ZO a o KRAAN 

w RADI Ò 
ŚRODA, 10 KWIETNIA 

5.57 Sygnał czasu „Kiedy ranne wstają 
zerze”. 6.30 Mur. lekka. 6.45 Dzien. -poran 
7.20 Muz z płyt. 7.45 Powt. wiad. dziennika 
por. 8.45 Skrz: poer. rodz. 11,20 Muzyka. 
1205 Na ziemiach odzyskanych. 12.20 Pieśni 
franouskie w wyk. Z. Komorowskiej. 12.50 
Muz. obiadowa. 14.00 Dzien. popołudn. 14.30 
Inform. ogólnop. 1600 Pogad. dla dzieci. 
1610 „Słuchajmy muzyki“ 17.10 Kone. muz. 
lek. w wyk Sekstelu PR. 18.25 Wiad: sport. 
18.30 Nauka przy: głośniku 1900 Aud. cho- 
pinowska w wyk M. Wiłkomirskiej. 19.30 
Dzien wiecz 20.00 Koncert Małej Ork PR 
21.30 Skrz posz. rodz zagr. 2200 Aud. roz- 
rywkowa. 22.30 Maz. tan 23.00y Ostat. wiad 
dzienn. 23.35 Skrz. posz. rodz. zagr. 23.55 
Hyma. 


da 


nr 8 67 79. y 


KONFERENCJA CHŁOPSKICH 
DZIAŁACZY SOCJALISTYCZNYCH 


Z życia Partii 
W lokalu CKW PPS odbyła się dn. 8 bm, 
konferencja oliłopskich Gziałaczy socjalisty .£ 
nych. W konferencji wzięli udział przewodni 
czący CKW PPS tow premier Osóbka-Mee 
raweki, tow. min. Matuszewski i drugi sekree 
tarz CKW tow. Roczek, 
Omawiano -sprawy organizacyjne erag 
sprawy związane z wydaniem pisma poświęe 
conego sprawom chłopskim. 


Do dnia 10 bm. upływa termin składania 
życiorysów przez członków — aktywistów 
PPS — Dzielnicy Wola. 

ZEBRANIA DZIELNICOWE 
Wtorek, dnia 9 kwietnia 

Dzielnica Powiśle (Tamka 18), godz. 16, 
ogólne zebranie z referatem tow. tow. Syne« 
wieckiego i Śmigierzewekiego. 

Piątek, dnia 12 kwietnia 

Dzielnica Grochów — godz. 17. 

Dzielnica Ochota — godz. 18. 

Dzielnica Mokotów — godz. 17. 


ZEBRANIE KOŁA PRELEGENTÓW 


We czwartek, o godz. 17, odbędzie się w 
lokalu przy Śnieżnej 4, zebranie Koła Pres 
legentów przy WK PPS, 


SEKRETARIAT DZIELNICY POWIŚLE 
CZYNNY 


„Sekretariat Dzielnicy Powiśle (Tamka 18), 
z dniem dzisiejszym rozpoczyna urzędowae 
nie i jest czynny codziennie od godz. 16 da 
18.30. 

POSIEDZENIE EGZEKUTYWY OMTUR 


Komitet Wykonawczy OMTUR zawiada- 
mia, że dnia 9 bm. o godz. 10 odbędzie się 
posiedzenie egzekutywy. Obecność wszyste 
kich ebowiązkowa. ` 


ODPRAWA OM TUR 


Dnia 10 bm., o godz. 10-ej rano w lokala 
przy ul. Śnieżnej 4, odbędzie się odprawa 
przewodniczących i sekretarzy OM TUR. 


KURS SANITARIUSZY SPORTOWYCH 


REJESTRACJA CZŁONKÓW DZIELNICY 
WOLA 


t 


Komitet Centralny Organizacji Młodzieży 


TUR rozpoczyna z dniem 8 bm kursy sanie 
tariuszy sportowych dla członków OM TUR, 
Robotniczych Stowarzyszeń Sportowych, Roe 
botmczych Klubów Sportowych i Związków 
Zawodowych. 

Na kursie wykładać będzie 14 lekarzy 
wseystkich specjalności. Niezależnie od wy» 
kładów teoretycznych, kandydaci przejdą wy 
szkolenie praktyczne w Pogotowiu Ratunko= 
wym i szpitalach miejskich w Warszawie. 
Kurs trwać będzie do 19 bm. Zapisy przyjma 
je Wydział Sportowy Komitetu Centralnego 
Org. Młodzieży TUR, ul. Mokotowska Nr 3, 


Teatr Polski (lu. Karasia 2): dziś o godz 
17.30 „Majątek albo imię”. 

Opera (Marszałkowska 8): dziś o godz. 
1730 opera komiczna „Cyrulik Sewilski" 
"Teatr Mały (Marszałkowska $ip: dziń 
o godz 18 sztuka Cwojdzińskiegó „Freuda 
teoria snów”. 4 

Teatr „Comoedia* (ul. Szwedzka 2/4) 
godz 18 „Macierzyństwo panny Jadzi”. 

Teatr Powszechny (Zamojskiego 20): dziś 
o godz 18 „Dom otwarty”, Bałuckiego” 

Praski Teatr Rewit (Zygmuntowska 8}, 
godz 17 i 19 — Wesoła rewia p. t. „Wybo” 
ry i kolory”. SR ACH 

Klub Satyryków „Kukułka” [cukiernia 
„Szwajcarska”) Nowy program satyry 
aktualnej, humoru, liryki i piosenki pt. „Sa- 
łatka wiosenną” Pocz o godz. 17, w mie* 
dzielę i święta o godz. 12. 


KINA 


Kine „Atlantić” (ul Chmielna 33]: „Roe 
bin Hood" oraz Aktualności Polskiej Kronie 
ki Filmowej 

Kine „Połonia* (ul Marszałkowska 56) 
Film angielsk: „Srebrna flota" oraz Aktual- 
ności Polekiej Kroniki- Filmowej 

Kino Syrena” |ul Inżynierska 4): Ko” 
media muzyczna „Świat się śmieje” i wyda- 
nie specjalne kroniki filmowej „Marszałek 
Tito w Warszawie”. ~ 

Kino „Tęcza” (ul Suzina 4): „Grzesznicy: 
bez winy” oraz Aktualności Polskiej Kronie 
ki Filmowej. 

Początek seansów we wszystkich kinach; 
13, 15, 17 4 19, a w niedzielę i święta parane 
ki o 11. 

Uwaga: Bilety ulgowe w przedsprzedaty 
dla członków Zw Zaw i Org Młodzieżo» 
wych do nabycia zbiorowo w Radzie Zw. 
Zaw przy ul Targowej 15 oraz w Zw Prac, 
Budowlanych — ul Marszałkowska 72, co 
dzieanie od 9 do 12 w poł. 


OMNIA 


`~ 


ZEBRANIE 
í RAD ZAKŁADOWYCH 
ZWIAZKU ZAW. PRAC. PRZEM. 
POLIGRAFICZNEGO - 
Zwiazek Zaw. Prac. Przem. Poli- 
| praficznego zawiadamia, iż we wtorek 
| dn. 9 b. m. o godz. 16 w lokalu Zwiaze 
Iku; Targowa Nr 15, odbedzie sie 7e- 
[branie Rad Zakładowych i delega- 
tów. Sprawy bardzo ważne, obecność 
I wszystkich konieczna. 


palta po zł 25 W tekście red 40 zł  Tłustym drukiem 


Polska Agencja Prasowa PAP. Biuto Ogłoszeń i Reklam — Warszawa, ul Pierackiego ar 11 Placówki 
lnie gazet: Pl Inwalidów (Żoliborz) Zygmuntowska 6 i Poznańska 38 Biura 
Agencji Prasowej „GLOB” — Dział Rek 


„Orbisu” : Warszawa, 


lamy — ul Złota 4, Dział Reklamy Spółdziedni Wydawniczej 


Nakładem Spółdzielni Wydawniczej „Wiedza”, Druk. Spółdz. Wyd „Wiedza* nr 1 — „Robotnik” 


